Nr, 17- Dnia 29 kwietnia. 


MENUMERATA. 


Moi t Warszawski wy- 
tem, |. dni powszednie wie- 
a W, niedziele i święta ra- 
hi soędłe wychodzą stale w 
a Miriata z l ery 
t tie ecznych, dodatki po- 


w renumera odana 
tego; tagiówku AM głó 
isk la przedpłata na do. 
A moga DY przyjmowaną być 
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i Ka ay słońca © 
> t atarzyny P. 
Pitogo Filipa i Jakóba. 
bieg, Zenta Kr. M. Przybyło „ 


Wiadomości dworskie. 


=. 
Piątek, d. 25-go b. m., o godzinie 12-ej 
iyaa Michajlowekie w Najwyższej obecności 
ki $ parada wojsk lejb-gwardji pułku greńa- | 
„dą e i lejb-gwardji szwadronu kozackiego z p 
akwa OKRE 0 go zi- 
n TeRi w mundurach galowych ustawił się 
À KN w maneżu; szwadron kozaków był pieszo; 
alee] ioj zydle stała rota nieregularna i szkoła 
dary ierskich. Przed oddziałami powiewały 
vB TĄ stały. orkiestry Wasko UR. jia i 
08 zgromadziła się wyższa władza wojsko- 
AU że Swity Qesarskiej i dowódzey wów 
KW, m; omiędzy innytni znajdowali się: minister., 
ja ty ister dworu, towarzysz ministra spraw 
Pri R, poseł russki w różnej hr. Szuwa- 
wide Wreszcie ajenci wojskowi zagraniczni. 
D śpię tem ustawiony był ołtarz, obok którego 
y„skję xy pułkowi. Na paradzie obecni byli Ich 
R Tndy,,, SOkości: Cesarzewicz Następca Tronu 
kiżętą. <e uralskiego szwadronu kozaków, Wielcy 
| jej Tow; łodzimierz Aleksandrowicz, Aleksy Ale- 
b Site, Alg Sergjusz Mam erare Michał a: 
BA sander Michałowicz i Sergjusz Micha- 
40 go — Aleksander Piotrowicz Oldenburski. 
KRS i p-j puriya rr ren rears 
Pid „Pani udała się do loży Cesarskiej, 
yeke 7a Jdowały się Ich Cesarskie Wysokeści 
Mire Llyd Marja Pawłówna, Elżbieta Teodo- 
hy Wa Maku? Maurycówna i Księżna Oldenburska 
b a T ajo p Miljanówna. Najjaśniejszy Pav, przy- 
KR ia mg owodzącego paradą, jenerał-ma- 
Jogy J wa, przeszedł wzdłuż frontu i pozdra- 
N otka Mość był w mundurze lejb-gwardji 
A Napoj ÓW Przy obchodzeniu muzyka gra- 
j ASci yy owy russki, a sztandary pochylały się. 
Wo; Sluban SE główny duchowny gwardji proto- 
kąt piaty ski odprawił zwykłe w takich razach 
h PaP kropp jastępnie główny duchowny obszedł 


„By (0 to wojska wodą święconą. Najjaśniej- 
Boże ZYszył r Fls Raae ar a g 

(e Ottie, Nie rozpoczął się marsz ceremonjalny 

Stęjtiem BĘ Jaśniejszy Pan zaszczycił wojska 

Szerepe og zaplać!” Po marszu na przedzie 

Najjagno: posiadający odznaczenia i sze- 

niejszy Pan raczył z nimi rozmawiać. 
l 


VECI SZCZĘŚCIA. 
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w przez 
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Śl chy, Dalszy ciąg.) 


i ; 
a tostają hamująca rozmowa tych pań prze- 
ty razu u Wydanem.do kolacji. Mazur 
Rz p Waly si W poważny polonez. Pary chwi- 
y. Wały red miejscu jakby niepewne, po- 
kat tedy; Dw na zą druga i sunęły do jadalne- 
$ tinie i do panów zbliżyło Z 
> W ćhwili wy na poprowadziły je do wiel- | 
alni Obrąż i właśnie, w której już, już mia- 
1 sA Dom; one, że o nich zapomniano. 


omnych rozmiarów nie mogła 


"ani M : 
dania falile gySKA a równie piękną panią Ka- 
à 80, z 


laska 12 uwag 
iech Ska s: PE 
R nig ene ić się pozwalał, zagadko- 


Umyślnych manewrów | 
z ust jego, oczy je paka: 


eo = ama w | | 


Zachód 5 
Długość dnia godzin . . . = Mr. 20 


| zostały osoby z 


af alnisiw" ARAVANI ©! 


í 3 Wtorek. 


Mbapci atela EPON- am HA Ve 


4 minut 44, 
18. 


schód księżyca o g 
Zachód 


O godz. 2-ej we Własnym Pałacu Jego Cesarskiej 
Mości podane było śniadanie, na które zaproszone 
rszaku Jego Cesarskiej Mości oraz 
dowódcy i oficerowie oddziałów. Najjaśniejszy Pan 
podczas śniadania pił zdrowie wojska. : 

(Praw. wiestn.) 


KALENDARZ. 

Imiona słowiańskie: Dzis Sławogosta, jntro Chwalisława,. 

Zgromadzenia: Dziewiętnaste zwyczajne zebranie ogólne 
akcjónarjuszów Banku handlowego warszawskiego. (Gmach 
Banku przy tilicy Włodzimierskiej—2 po południu.) — Ogólne 
zebranie członków warszawskiego oddziału Towarzystwa 
ochtony zwierzyny i racjonalnego Keipwanja (Lokal Towarzy- 
stwa w b. pałacu Blanka na placu 


przemysłu i handlu. (Gmach Muzęum ; przemysłu i rolnictwa 
na Krak, Przedm. —8 wieczorem.) 

Wystawy: Wystawa Towarzystwa sztuk pięknych. (Krak.- 
Przedm. M 15— od Na rano do 6-ej wieczorem.) — Wystawa 
obrazów Krywulta. (Hotel Europej ski—od 10:ej rano do 7-ej 
bodaj sa e Wystawa obrazów spółki malarzy i rzeźbiarzy. 
(Nowy-Świat A: 56—o0d 10-oj rano do 7'/, wieczorem.)— Wy- 
stawa wyrobów rzemieślniczych, (Gmach Muzeum przemys 
i rolnictwa na Krak.-Przedm., 66—od 10-ej rano do wieczora.) 
Odczyty: Na dochód Towarzystwa opieki nad biednemi ma- 
tkami, oraz ich dziećmi odczyt p. Leopolda Janikowskiego 
„O Afryce poludniowo-zachodniej, górach kryształowych,ple- 
mionach ludożerczych Mpuangu, sposobie ich życia, ro 
i obrzędach”. (Sala ratuszowa=6 po ołudnin.) - 

Teatra: Wielki: dziś „Halka”, Tiek Żywy! posąg ”;— 
Rozmaitości: dziś „Nietoperze”, jutro „Biała kamelja” 
i „Zemsta za mur graniczny” (występ gościnny. p. Edmunda 
Rygiera); —M a ly: dziś „Nitouche”, jutro „Telegram” i „Lek- 
ka kawalerja”. (8 wieczorem.) < ` i 
Ogród zmalornczny: ulica Bagatela. (Otwarty: codziennie od' 
10-ej rano do wieczora.) TY 
Lombdrd miejski: Gotówki w kasie lombardn do rozdania ng 
zastawy znajduje się na dzień dzisiejszy rs. 1015 kop, 95, 
(Pożyczki wydawano będą, Wykup i prolongata uskateczni ają 
się od 9-ej rano do 1-ej po południu.) 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE. 


` = Ministerjum oświaty wydało, jak donoszą dzien- 
ńiki petersburskie, rozporządzenie, ograniczające 
przechodzenie studentów z jednego fakultetu na dru- 
gi. Wzbronionem zostało mianowicie w tych uni+ 
wersytetach, gdzie istnieje podział na semestry, zmie“ 
ńiać fakultet w styczniu. 


= Riżsk, wiestn, donosi, iż do gimnazjów w gu: 
bernjach nadbaltyckich zastosowana będzie nieba- 
wem ogólna ustawa gimnazjalna. 


zpo za okularów nie przestawały śledzić Marceli, 
która nie usiadła do. stołu, ale obchodziła go wraz 
z ojcem w czasie, gdy Jadwinia piezydowała przy 
stole panieńskim, a Stanisław zajmował się mło- 
dzieżą: 

Sędzina z doktorową usiadły przy sobie. Rozno- 
szono majonezy, przystrojone z całym wykwintem 
kulinarnej sztuki: wśród. sosu najczystsz kremo- 
wego koloru, widać było gdzie niegdzie różowe mię: 
50 łososi, czerwoną barwę homarów, ciemne, wonne 


; eia żywe odcienia pikli przy purpurowych i zło: 


tych kroplach galarety. 
— (o za wykwint—szepnęła doktorowa, przybie- 
rając po raz drugi ognon porcję łososiá:.—Tegó 
w domu nie zrobiono. Widać zaraz, że to od Stęp: 
kowskiego pochodzi. fi 

— (zy nie mówiłam, jakie tu zbytki-—zawołala 
trjumfująco sędzina, a idąc za przykładem sąsiadki 
pałożyła sobie czubaty talerz. t 

— Niby to smaku dodaje, te wszystkie figle ku- 
elenne. Ciekawam, komu chcą zaiponować, juźci 
bic Qzerczy, bo ten zapewneby się na tem nie po- 
znał. 

Oczy doktorowej szukały narzeczonego, znajdują- 
cego się w tej cbwili koło Marceli i spoczęły na nim. 

ani sędzina nieznacznie pociągnęła ją za rękaw. 

— Wszakże jest prezes—rzekła zniżonym glosem, 
wskazując go oczyma—dla niego przecież wystąpić 
warto, zna się na tem. i | 

— Oh prezes! taki zajęty, że nie wie” nawet, co 
ma na talerzu. Patrz pani, jak Mulika śmióje się 


$ Wysokość wody na Wiśle stóp 2 cali 5. 
51. Dziś o godzinie 4-ej rano ciepła 9 R. 


eatralnym— 7 wieczorem.) ; 
Posiedzenie członków sekcji III-ej technicznej Towarzystwa” | 


ATE 


Dnia 17 (29) kwietnia 1890 r. 


OGŁOSZENIA. 
Reklamy: za jeden wiersz 
garmontowy albo jego miefesc 
pierwsży raz 20 kop., każdy na* 

p rs 20 kop. 

ekrologja: za jedez wiersz 
15 kop. ; 4 
cz 


ne i małe ogłosze- 
nia w dodatkach poranuych nie 
zamieszczają się. 
Ogłoszenia i prenumerat 
muje kantor codziennie © 


rano do wiecz., w nie» 
dziele i święta od 10 do 1 w poł. 
inie 12 minut 40 w, Sobota: Znal, św. Krzyża, 
R Niedziela: Florjana Męcz. 
Poniedz.: Piusa V Pap. 
« Wtorek: Jana A post. 


ja, Administracja i Drukarnia; Plac Featralny nr. 9.— Telefon Redakcjinr. 126. — Telefon Administr. A44- 


= Now. wr. donosi, iż ministerjum spraw we 
wnętrznych zobowiązało cudzoziemskie towarzystwa 
dobroczynności do składania corocznie sprawozdań 
| ze swej działalności. 


=, Petersb, wied. donoszą, iż da ministerjum dóbr 
państwa wniesiono podanie pewnej grupy ziemian 
w kwestji zupełnego zabronienia "wywozu za granicę 


wytłoczyn i otrąb. 


upaństwowiona. 


| = Według Alg. R. Corr. kolej doniecka ma być” 


i = Komisarze cyrkułowi otrzymali polecenie szcze- 
| gółowo i bezzwłocznie zrewidować handle i sklepy 

spożywcze, w których w razie znalezienia nieopie- 
czętowanej zwierzyny, takową należy skonfiskowaó 
i właścicieli pociągnąć do odpowiedzialności sądo- 
wej. 


Beduarskićj, Widok i Browarnej, p. o. oberpolicmaj- 
stra zauważył rozmaite dloparskiki, a między inne- 
mi też i to, że sale przeznaczone do licytacyj zasta- 
wów niewykupionych są; zbyt ciasne i nie odpowia- 


| dają celowi. Ztąd komisarze cyrkułowi otrzymali, 
i | polecenie zobowiązać utrzymujących lombardy, aby, 
gi | spostrzeżone nieporządki w ciągu dwóch miesięcy 
| 
| 


usunęli, a urzędnik do szczególnych poruczeń, p. Ben= 
zeman, będzie dokonywał stałej rewizji wszystkich 


| w ogóle Jombardów i o brakach pod względem urza- 


dzenia lokalów lub innych niewłaściwościach obowią- 
zany jest przedstawiać p. o. oberpolicmajstra stoso- 
ec (dc tb01 JED r 


dzie policji warszawskiej adjunkt cyrkułu jerozo- 
limskiego, p. Świątecki, został przeniesiony na takąż 
posadę do cyrkułu łazienkowskiego. 

= Z liczby 111-tu zakładów spożywczych, zrowi- 
dowanych przez komisje sanitarne, w 10-ciu znale: 
ziono nieświeżą prowizję i właścicieli pociagnięto do 
odpowiedzialności sądowej. Nadto skonfiskowano 
na targach 74 funty zgniłych ryb, 3 wiadra mleka 
rozcieńczonego, 20 kwart zepsutej śmietany, 80 fun- 
tów zgniłej kapusty i 36 funt. zafałszowanego masła. 


= Życzenie dyrekcji Towarzystwa wyścigów kon- 
nych względem zabrukowania części ulicy Przedoko= 
| powej pomiędzy Nowowiejską i Mokotowska, gdzie 
prowadzą wejścia do trybun 1 galerji, nie zostanie 


| * = W dalszym ciągu zmian służbowych w skła. 


do niego, pokazując białe, ostre ząbki, a Kalicka 
magnetyzuje go spojrzeniem. Którą też odniesie 
zwycięstwo? 

„ Sędzina wzruszyła ramionami. 

-- Zwycięztwo! obiedwie i żadną. Czyż pani pre» 
zesa nie zna! Podobają mu się wszystkie kobiety na 
świecie, oprócz jednej — własnej żony. Teraz prze- 
cież nie zajmują go sąsiadki, z po za nich upatruje on 
kogoś innego, a upatruje tak uparcie, że dopraw 
gdyby tylko był wolny, kto wie, czy byłybyśmy dzi- 
siaj na zaręczynach Czerczy. 

— Doprawdy!—zawołała zdumiona doktorowa-— 
Taki bogaty! ` 

— Taki bogaty — powtórzyła — mógłby przecież 
się rozwieść. i | 2 

— W ich świecie to nie.uchodzi. Prezesowa jest 
kobietą rozsądną, zazdrości nie okazuje. Wniosła 
mężowi znaczny posag, należy .do rodziny poważa- 
nej. Rozwód to skandal, a mąż mój powiada, że 
skandal zawsze nadweręża kredyt. : ; 

Sędzina wypowiadała to wszystko sentencjonalnie, 
doktorowa przytakiwałą. ? 

- — Byłaby to jednak—wyrzekła, wracając do swo 
| jej myśli—nie lada partja dla Marceli. 

— Wierzę i poprawiłaby interesa Sawińskich. 
Cóż, kiedy z tego nic być nie może. 

— Czerwone, czy białe=odezwał się w tej chwili 
glos gospodarza domu, który obchodząc stół, zatrzy 
mał się; przy nich.—Czem mogę służyć. 

Doktorowa zarumieniła się, sędzina podniosła m 
niego świdrujące oczy: (D. © m) 


= Po zwiedzeniu lombardów prywatnych na ul. 


Ja 


cez natómiast, by ścieki As - 
ręztewały się. wierzchni - 
ulicy, urządzony Lądzie brukowarf rpnęstók na ca- 
łej przestrzeni tej ulicy od rogatek mokotowskich do 
Nowowiejskiej, zajmujący ogólnej przestrzeni 420 
sążni kwadr,, którego urzą 
1700 rs. Oprócz tego w, tej dzielnicy mi 
wzglednieninzamietzonej budowy szpitala Dzieciąt- 
ka Jeżus na fofwarku świętokrzyskim, ulica Nowo- 
grodzka w dalszym ciagu, za ogrodem pomologicz- 
nym. od Leopoldyny .d0 Zielnej pozyska DERK, cho: 
dniki i oświetlenie gazowe, - 

‘= Przedsiębiorca asenizacji na żądanie p. o. 0- 
berpolicryajstra przedstawił rysunek wzorn nowych 
wozów tilepszego systému, mających Słiżyć do wy: 
wożenia nieczystości z miasta. Wzór ten otrzym 


A 


sji a IDEA tai 


> Na przedstawienie zarządu miejskiego, nasta- 
piła decyzja ministerjum na wniesienie do. budżetu 
miasta r.-b. jednorazowego kredytu rs. 4525 1 stałe- 
go corocznie po rs.: 1425 na urządzenię i utrzymanie 
przy tutejszym urzedzie lekarskim , laboratorjum do 
chemicznych © mikroskopijnych badań artykułów 
SMAK tra towa SRS onora. LĄ 
== Dozór kościoła parafji św. Antoniego zwrócił 
się ko właściwej między . ż przedstawieniam, że da- 
chy nad kościołem i zabudowaniami poklasztornemi, 
w których mieszczą się lokale- proboszcza, wikarju- 
szów i służby kościjelnej zapełnić się zrujnowały i 
dołączył kosztorys ma projektowane roboty, wyno- 
szący około trzech tysięcy mibli. Prósząć o żatwień 
dzenie kosztorysu, jednocześnie dozór wyraża życze- 
nie wyjednania deeyzji Ha zbieranie dobrowolnych ' 
ofiar na cel powyższy, gdyż posiadany na to funddsz 
„jest niedostateczny, TPE 
«= Powoilowany przedstawieniem władzy ducho- 
wnej, o potrzebie zmiany: posadzki w katedrze św. 
Jana i udzieleniejpotrzebnego na to funduszu, ' magi- 
strat wystąpił do władzy wyższej o upoważnienie 
do wyasygnowania potrzebnej sumy rs. 4560 z fun- 
duszów pogrzebowych, tytułeń pożyczki do zwrotu, 
a to na poczet swiy rs. 7987 k, 40, ią całkowitą fo- 
„botę :kosztory sem. obliczonej. AINDŹSTJ noez 
=, W dniu dzisiejszym w izbię sądowej. warszawy 
skiej odbyć się mą odroczona z d:i 24+go b. m. osta+ 
teczna rozprawa w procesie obywateli m. Radomia 
przeciw zarządowi kolei iwangrodzko-dąbrowskiejs 


= Wyznaczoną na wczoraj w II-gim wydziale są- 
du okręgowego sprawa małżonków Zołotniekich z0- 
"stała odroczona do końca maja, skutkiem nie stawie 
nia się paru ważnych świadków. 
== W dniu wczorajszym na posiedzeniu admini- 
stracji ogólnej Towarzystwa dobroczynności. pomi 
dzy innemi uchwalono przystąpić. do konwersji po 
życzki na domy nr. nr. 1,5740. i 2,979C. własnością 
ow. będących, który to fundusz ma być użyty ną 
skanalizowanie wspomniońych nieruchomości. w tym 
celu postanowiono prosić mecenagą leona Grabow- 
skiego i prezesa wydziału ekonomiezno-administra- 
cyjnego, p. Ignacego Kisielniekiego, aby zajęli si 
tym interesem i wmowie będącą konwersję dopro- 
wadzili do skutku. Zdecydówano również wprowa: 


w r. b. uwzględ. 
siednich «domów 


dzenie do szkoły jednoklasowej przy zakladzie sie- | 


rót chłopców gimnastyki i rysunków. alszym 
ciągu na zwiększenie fuiiditszu ra roższerzenie Zà? 
kłada sierot chłopców na ręce księcia Michała Radzi: 
wiłła i hr. Wiktora Ronikiera złożyli ofiary: Jego 
Ekscelencja arcybiskijj warszawski z duchowień- 
stwem, Stanislaw Karski, Juljan Fuchs, Henryk Na- 
tansón, Gustaw hr. Łubięński, w imieńfu Józia Ty: 
szkiewicza hrabina Heleną Tysżkiewiczówa, 'hrabio- 
wic: Koństanty 1 Karol Za oysey wsżyść po 106 
rs., zaś ż Wernerów Anna Scheibler 300 rs, 
= Na ostatniem posiedzeńiu zgrómadzónia fryzje- 


rów otrzymał tytuł pryneypała p. Jędrzejewicz, a 
stopień subjekta p. Hoeck. i 


= Dr. Czesław Stiche wyjechał wczoraj na stały 
letni pobyt da Karlsbadu. © -1 i i 
"= 7 teatri I mużyki. żę 

* Wczórajsze przedstawienie „Posągi” było sze- 
regiem zasłużónych dla Marji Noemi owacji. 

P. Wisnowską zarzucano kwiatami w każdym nie- 
mal ańtrakcie. 

Na wyróżnienie ząsługują: wspaniałe boa z kwia- 
tów, paleta kwiatową i bukiet z białych aząl . 

* Dowiadujemy się, że zasłużony dyrektor opery, 
p. Adam Münchejmér, przechodzi niebawem w stan 
spoczynku i ma otrzymać emeryturę. 

SoK oneert „Lutni”. 

A A t a i 
dsiajią ad ru ka AR pm „Lutni” odbę 

Lutuiśej wykonają od kilku miesięcy próbowaną 


wę 


Urz. żenie | sztow. Ai ; 


orkiestr, które będą się kolejno popisywały w dnia ch 


2-80, 3-50 14-50 Majas. n E ul a 
M AER A 1 maja odbędkić się <koneert 
w dolinie Szwajcarskiej z udziałem kapeli p. Namy- 
słowskiego, tudzież „Lutni”. T 


w Belle-Vue z kapelą p. Filipa Donfiawela. 


naja r. b, wszystkie , 
stëm, przerobione,...... 
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trowski, Aleksander Raichman, 
| Jan Rutkowski, Konrad Sulięk 
(Oo e 


ińsk 


"ki i Józei 


na nP F| > SA 
óly owych | = Narady o kacinię, 
| isć je 2 i o Wekól Hy tal po łe boa dy 
y em ej | kuchni ulicy Krakowskie Przedmieście, oddźy 
f DRRR ziałe kta: się posiedzenie riiyw zarządu oddziału tanit 


kuchen wraz z AT, BRE OWY |] 
jektowanę, 


z okolic Solca;'w celu narady co do proje 

eA SKC. jednej kuchni przy ulicy Ozer% 
kowskiej, lub na której z tlic przyległych. f 
Przewodniczący wiceprezes p. Józef Lewańý 
ski, objaśniwszy stan rzeczy, wykazał, iŻ na zai% 
nie nowej kebi potrzeba kapitálu rg. 3,000, 4: d 
ten będzie, żadne już później wydatki nie zajdźy u 


...Dla zebrania tego funduszu zaproszono, ppi Ke 
i "Schil , l , k wskiegó, tp) j0’, 
ci zaproszenie przyjęli, a o rezultacie swych zabit 


w kole tamtejszych fabrykantów za dwadtygo 
(w poniedziałek) zarząd oddziału zawiadomią: _, 
Kachnię: śńiadaniową tymeżasową postano 
zwinąć zód. S-yim maja r. b. w, 
-Po załatwieniu interesóty bieżących administ? sy 
nyeb, przystąpiońo do wyborów na urzędy, a misy 
wicie: "na kasjera w miejsce p. Aleksandra F4 
który stanowczo zażądał zwolnienia go od tych H 
wiązków, z þpowodwinhych zajęć, zaproszono P. pi) 
która Magnusa; na włósdywektote taniej kuchh y 
zaproszońo p. Władysława Niedźwieckiego, nė sj 
urząd w kuchni -Tł-ej zaproszono p. Francis: 5 ; 
szewskiego, na radcę prawnego p. Emila weii di 
m | 


Duis Pgo maja „koncert przen$śny? wypadnie 


będzie, dany 
m, zogrodów 


=" WRRDOHETWY" RYN. A 


Wreszcie dnia 10-go tegoż ZE 


==. We czwartek, T am ja-$ sbon O 
Zapowiedziany na czwartek w salach ratuszowych/ 
prywatny raut świetnie się zapowiada. 
Gospodynie zahawy juź, od dni kilku zmuszone są. 
znosić formalne szturmy-osób, dobijających:się 0 za- 
proszenia, aN 
Niestety, wszelkie prosby daremne, ż 
dynie li tylko najbliższych swych'przyjaciół i znajo- 
mych ob arzają łaskawem pozwoleniem uczestnicze- 
niaw zabawie, "im sonon darzy zaa doża 
Na pierwszy ogień. idą jednoaktówki: -„Broń nie 
wieścia” i „Onutry”, następnie zaś „Pan Choufleury 
przyjmuję”, pyszna pełna werwy i humori operetka, 
uchodząca zwykle za wyłączne dzielo Offenbacha, 
chociaż, jak szeptali w swoim czasie wtajemniczeni, 
„ojciec? óperety miał też „kuma” i nawet tak dostoj- 


lekarza hygienistę dra Józefa Polaka, na b 
czego p. Wincentego Rakiewicza. 


= ii 


nego, jak br. Morny, x =W Muzeum. . w | 
Ba dźeobądź „Ćlouflenry” jest to jeden wybuch | Przez ubiegle dwa dni wystawa rzómięślni ją M 


szalonego  hamoru, utrzymanego jednak w dobrym 
tonie (eo się nieczęsto „ojcu Offenbacliotyi” zdarzało) 
nie fusée de tine joyeuse et sala”, jak mówi się 
w ojczyźnie wesołej muzy. 

W ar żyj ai komedyj i operctek przyjmą udział 
tak wybitne siły, jak.,. 
„Ale o tem właśnie dw się na raucie dopiero, 
„ W ostatniej chwili, dowiadujemy się,- że na prośbę. 
inicjatorek zabawy p. Irena Abendrothówna przyrze- 
hi wystąpić na estradzie. 

Na liście gospodyń znajdują się: 

Panie: Z Pieniążków Marcella Andrychiewiczo- 
wa, Maijanowa Batczowa, dóktorowa Janowa Brze- 
zińska, z Olszawskich Franciszką” QOiąglińska, Leo- 
nowa Ohrzanowska, Józefowa Czarnomska, mecenas. 
sowa Feliksowa Dębska, ze Szezawińskieh Jadwiga 
Dawidowa, z Bohuszewiczów Zofja Gapszewicżówa, 
ają ej OEE Jiljanowa Jasi Ha Halina 

asieńska, Jąnawą /'Maurycowa; ińską, /Juljano- 
wa KAA A 08 ow akiak N ośówa” koto rbiń. 
ska, Józefowa Kotarbińska, d-rowa Qelina .Kosiewi- 


łą bardzo licznie zwiedzana, co naturalnie eado 
łatwo wytłumaczyć tą okolicznością, 1 W dod. 
dzący eżwartęk Muzeum. zamyka juź swoje Por gp 
a sama wystawa przejdzie do kroniki faktów “< | 

Sprzedaż biletów po połowieznej cenie da p 
wników warsztatowych idzie bardzo raźniej * 9 
raj,więczora sprzedano takich, biletów prz + 

Tranzakcyj dokonano sporo; między inne?" gf 
ka wyrobów stalowych W. Bieńkowskiego e ł | 
za 125 rs. maszynę rzeżniczą, Ak ley: ski Ui 
nożami do siekania mięsa; p. L. Kugmior™ ipis id 
szyty, cały bialym jedwabiem; fabryka fOr j 
J. Hildta fortepian gabinetowy i fabryka, "gle" 
srebrnych i pląterowanych T. Wernera 1 5P i 
srebiny serwis na 12 osób, STO o" i | 

Dziś w dalszym ciągu improwizowan® ġo 8 
trwać będzie od godz, 12-ej w południe sgte 
10-ej wieczorem, a nadto odbędą się prób | 
nowe na wystawionych instrumentach. 


A 


A kai Maleszęwskich Waclawowa Karczewska, | Na vake Ai Ao waiata sztuk pięktza, day 
Hortensja Dewentalowa, Natalja Lewicka, ż EN kamiy coraz większą liczbę obrazów, 


kowskich Aleksandrowa Łętowska, z Noskowskich 
Juljanowa Moszyńska, z Szymanowskich Marja Ol- 
szewska, Orthweinowa, d-rowa Józefowa Pawińska, 
z Groerów inżynierowa Paszkowska, Aleksandrowa 
Rajchmanowa, Matja Jadwiga Szezepańska, że Sta- 
rzeńskich Szczukoówa, z Muszyńskicłi Aleksandrowa 
Schellerowa, Adela Thiemowa; z Dabrowskich  Emi- 
ja” , 2 Kaczkowskich genja Prylska,”* 
"Twarowska, Marją Peliksowa' Wiercińska, Teodo- 


na sprzedaż przez osoby, które je otrzy” 
cznęgo losowania dzieł sztuki. ajat 
P między toko rodzaju utworami Z0% | 
posiadające wybitniejszą wartość. ? W 
= Spuścizna po skrzypku. „og PP 
W;tych dniach zmarł dA Pradze skr%, jąc f AAL 
rzowy;, Marcin Sobiesławski, - pozostawiał „A p 
krytycznym stanie żonę i kilkoro dzieć” <, mię 


ymały Pal 


A ady 9 s ~ z rOWi órym {| 
zja  Kaziwierzowa Wasilewska, z Leów o Piotrowai| Pewnemu lokątorowi domu w kt date 17 
Wertleimowa; Emilowi: Weidlówa, Bronisławowa: wypadk wo wzedły w ręce s izypkć, pe” „dt 
Zawadakaj Koustantowa Żukowska, | olota| po grajku spuścizna. j: | | 


f pO | 

Niepożorty iństtument, jak się okadak jej iP J 
cennych wyrobów ptarożytpoj fabri" EA s 
stawia wartość kilkttset rubli. 2a znale gu! 


Panny: Wiktorja Bieńkiewiczówna, Eugenja: Czyż | 
żowskb, Izabełla Habichówna, Marja Hewelkówna, 
Heleńa Janieka, Zofja Kosiewiczówna, Fanny Kló- 
ber; Natałja: Krzyżanowska, Marjai Michalczewska, 
Helena Pmiżańska, Zofja Patsóhkówna, Jądwiga Roes» 
nerówna, Matja Sadkowska, Zofja Sikorska, -Broni 
sława 1 Helena Szy manowskie, Katarzyna Szumoówi- 
czówna, Józefa HPA ke isg doaiqog doy 

Panowier Władysław Bąńkowski; diw Władysław 
Bele, Feliks Bogatko, Leon Chrzanowski, Michał 
Chodźko, Cichocki, ad. Adam Ciągliński, J. K. Ozaj: 
kowski, Bolesław Czaplieki, Władysław. Czereński, 
Każimierz Cayśingery męcenaś Dębski, Kazimierz 
Filipowski, Jan Gadomski, Kazimierz Gebethner, 
Jan Gebethner, Aleksander Głowacki (Bolesław 
Prus) dr. Giędroić, dr. Hewelke, Czesław Jan- 
kowski, = mecenas: Juljan Jasiński, mecenas Jan 
Maurycy Kamiński, Józef: Kotarbiński, " Miłosz 
Kotarbiński, Stanisław Kijeński, Stanisław Krze: 
miński, dr Stanisław Kurta, Kazimiera Kraków, 
Henryk Konie, Edward Lubowski, Aleksander be» 
towski, Juljan Łętowski, Łoskoczyński, Bolesław 
Matuszyński, Antoni Mieszkowski, dr. Nowicki, Sta- 
nisław Niedzielski, Konrad Olchowiezy  Princiszek 


Wdowa nie umiała objaśnić fa À | 
cennych skrzypięc w.rękach zmarł się aos” | 


Na jedyną tę sukcesję juź znalaz 1 
= Robaki. ; „gh 
Nadzwyczaj łagodna zima tegoroczna; zaś” 


róbakj drzewne w większej zńacznić, j 
ilości obsiadły drzewa owocowe jwi 
oai drzewa śliwkowe | 
przęz ża R robactwa opanowane, o 
ba maja nadzieję zębrańia obfitszy 
PA Fałszerz klajnotóy., 1 
iden; z „hajsprytniejszye 
pers Asman-Kaber-Ogły; został ujęty yi 
Kijowem, , gd 108", 
„Jest to ten sam falszery, Ktory he pad 
Et BRAK jgnepnye A oszustw ję 
ynjąlnych Królestwa s =n ił Ai 
" ię toyi di hrabia P, zapla® Pw 
s binów. 4;000: rs, let teg". 
Oszust. p kazywał. prawdzi jamo kj” 
dobicia StA posiadając sztukę opk po o j 


falo A pol 1 ' | 


SACA „ SEEN A MME. | Om MR | BL MODA. 


Olszewski, Kazimierz Olszowski; Jan Qwidzki,'Wa: RK T e 
claw Orłowski, dr. Adam Podolski, StaujslAtv-Pa. | Stawial fa AZP? gmin | | 
tok; Waèlaw Pabzkowski, Hionryk Piątkowski; Pio» | istotnych drogich kamioni 1.1 


f 
i 
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m rzy 


zieże. 

kania Mieczysława Janiszewskiego sn 

*ym skradziono garderobę i różne książki na sumę 

ul. Krochmalnej pod nr. 45-ym 

erobę wartości 
ul. Zakro- 


Z 
Ę 


r 


ny. 26 
I8. — Zamieszkałemu przy 
efowi Welkerowi kradł różną ga 
106 rs, — Z mioszkania Nachy Kościuszko 


przy ul. Uiasnej 


czymskiej pod nr. 16-ym skradziono garderobę i różne przed- 
mięty na ARNE 106 s, — Zamiószkałej przy ul. Trębacki 

Pod nr, S-gim Annie Zaniewskiej skradziono zegarek z dewi- 
tug zlota, broszkę złotą, 6, śre m dyżek i łyżkę ważową 
wartości 100 rs, — Z mieszkania Weroniki Kalinowskiej przy 
ul. Brzozowej pod mr. ?-glm skradziono pościel i garderobę 
wartości 114 rs. — Przy til. Sepiii pod nr. 4-ym Izydoro- 
wi Duszck skradziono 168 rs. — Z mieszkania Icka Bukszpa- 
na przy u]. Wspólnej pod nr. 16-9m skradziono lichtarze RB 
rne, srebro stołowe i garderobę wartości 108 rs. — Zamie: 


za emu przy ul. Piękn 


cj pod nr, 15-ym „Andrzej 

radziono głsdarobę Y Vłeltzhę wórtóśct LADY, V 

= Zdóhwała kradzież. 

„ Abraham Salzsztein, w przejściu 

Aldi qr ławce i zdrżetinął się: ==: 
Obudziło go gwałtowhć szarpnięcie. 

a zy? to złódzioj, który wyciągnął Balzsztejnowi portmonetkę 

Mugtlkunastu rubłami, zegarek z dewizką i nadtó skradł kape- 
łotr z 

Został ód 


owi Malec 


przez ogród Krasińskich, 


łupem umknął i pómimo natychmiastowej pogoni, nić 

szukany. owoś 

= Bzurpnięcie konia. . 

poj ora) w południe ña. Powązkach jakiś drab bez żadnego 
wodu szarpnął za lejce konia, zaprzęzonego do bryczki. . 

s) -któnat daba i bryczka. gwałtownie została, aidait na 

diedząca w niej p. Izabela Krajewska, żona dzierżawoy, zła- 

M nogę i rękę, a nadto poniosła dotkliwy szwank kajti f 

Stängret, Jakób Darman, ma dotkliwie przygniecione nogi 


m się w. glowę. 
awca wypadku umknął bezkarnie, 


nigy, „Kupcy i przemysłowcy kieleccy wnoszą do mi- 

i üm finansów ponowna prośbę o przywrócenie 
Mziąła banku państw w Kielcach. 

+ SE TH 


, że właściciel majoratu: Ko- 
enię na zaciągnięcie pożycz- 
„Towarzystwie kredytowem żiemskiem _ 


e Ta = 


„t Dowiadujemy si 
ka Styl wol 
+i Sprzedąż dóbr. F Potali 
e a licytacji, odbytej W sh dniach, ajër Miñc- 
Liè Właściciel majątków: Dacharzowa, Rembowa, 
dą i Legatczye, nabył majątek Słoptów 'w San- 
łerskiem, obejmujący 30 włók. 
res WoBabywca ma zamiar 10 włók rozparcelować, 
KUR, zaś sprzedać jednemu z ziemian % pow. opa- 
Wskiego, 


È Djabeł w fabryce 


Wa do nas: e 

Soh, Nocy z piątku na sobotę w fabry ce papieru 

dy ka, wśród robotników, obsługujących holen- 
Powstał nagle popłoch, 


dą Sc uciekli z sali, wołając: djabeł, djabeł! 


U 
w à w mniemaniu prostodusznych robotników jest 
„Eodzina duchów. w 


lapa ci dopiero panu O. udało się wylęknionych 


Erat paradzie ik odka powrócić do 
Piada” 


ilk 
Wład nić, ud 


ttzyłą właśnie wówczas godzina pierwsza w no- 


. 


znajdował się obecnie w rogu sali: ` 
erzeń kijami wystarczyło, aby go obez- 


błę Oraz dopiero robotnicy przekonali się, że dja- 

Bali zę Jm był olbrzymi węgorz, który dostał się do 

sie „Stawu, położonego powyżej fabryki, przez 
Wy? prowadzących wodę do klarowni. 

Bi, prze ek taki zdarzył się w Soczewce po raz dru- 

goj jog Kilku laty bowiem również ólbrzymi wę- 

która stał się do fabryki, lecz tu wpadł w turbinę, 


bocięłą go na kawałki. 


Imo t s 
Mala „;. ‘O turbina, będąca w 
osa Wówczas; M pah ry 
$ W ruchu fabryki.” 

Grad. | 
zinię z aka donoszą nam, iż d. 20-go b. m., 
dada blisko Boda spadł tam rzęsisty deszcz, któ- 
ngo ło „Południa po r paS temperatura dochodzi- 
Widnoky,, Wiẹczorem zaś około godziny 6-ej cały 
az, pokrył się gęstemi chmurami i ARA, ule- 
omar połączeniu z gęstym gradem, docho- 
„mal wielkości laskowego orzecha. 


„biegu, zatrzy- 
kilkazodsiaą 


A 
nE 


n w. czwar| w nocy stodo 
em, obory, dwadzieścia sztuk bydła, oraz tj, 


aty g 
Ne by) ardzo znaczne i dotkliwe, ponieważ przedmioty 
był podłożony, e na bardzo niską sumę, 


Z sali odczytów. 


Re, Pb twą 
an Najac „ę isbanin, O cieple ustroju ludzkiego. 
LE gzęze wj MI CZASY na odczytach publicznych, 

ča Pot 


erze zazdrościłe wi - 
mater awoima kuintotegować kłiebkózy, | 


Wybrał temat na 
zjológji ustroju i to 


ponr suchy, jeden rozdział z fi- 
ardzo do popularyzacji trudny, 
ale włożył svniego tyle prawdziwej wiedzy, a' żara 
zem tyle upraszczającego talentu i tyle wymownego: 
wdzięku, że stworzył pogadankę pophlapno-nank pa 


w najlepszęm tego słowa znaczeniu, Odczyt by 
[ny naukowo aż do najściślejszych szczeg 
ów prawdziwy, a ujęty w formę ponętną i' prostą 


płynął gładkim potokiem logicznej (i iście pedagogi:* 


cznej wymowy. d oy AL 
Doskonałym poglądem ogólnym na SPRZĘCIE 
terji i siły, czyli energji, zakreśliwszy szeroki "o 
umiejętnie, wyłożył prele ent, co ta jest cie ło, jt 
jego źródłow przyrodzie w ogóle i w ustróju;. pod- 
kreśliwszy, że dla istot żywych jest niem przede- 
wszystkiem sprawa chęmiezna. obu 00000 vsi id 
„Na stosownym rysunku objaśnił, jakie tu związki 
mianowicie powstają i jak Aga się to dzieje,  _. 
"Jądrein odczyta było wykazanie, że jak z jedni j 
strofy sprawy chómiezne wytwarzają ciepło, tak znó: 
wii zdrugiej odbywać się ouć mogą tylko przy pewniej 
ciepłocie. Iżycie ustroju będące przeważnie spra: 
WA PROROCY pprempie tyl ko „przy pewnej pow 
odbywać.,się może. Ta temperaturą prawidłówa Wyr 
nóbł dla ćzłówieka 37,6 do 380 PRANTA 
"Tę stałą ciepłotę, z małem wahaniem zachowuje 
człowiek w różnych strefach od lodowej przy—60", 
aż do skwarnej strefy równika; gdzie” dochodzi ter- 
mometr do +50°. 

Dla utrzymanią tej jednostajności ciepłoty: ciała 
przy tak- różnorodnych warunkach zewnętrznych, 
ustrój posiada cały, wielce złożony aparat regulują- 
cy, bo ciało człowieka: to-nie piec, lecz żywy, samo- 
kierujący mechanizm. | party: 

W skład tego mechanizmu wchodzą z jednej stro- 
ny nerwy skórne, czujące ciepło (zmysł cieplny) i 0: 
środki mózgowe, odczuwająe to wrażenie, dalej zaś 
mlecz i miecz przedłużony, jak ośrodek nacżynioru- 
chowy, z nerwami, biegnącemi do ścian tętnie, złożo- 
hę z mięśni gładkich, które na rozkaz nerwów: się 

urczą. 

Tym sposobem więcej lnb mniej krwi krąży w na- 
czyniach, skórze i organach wewnętrznych, a ©0 za 
tem idzie albo mniej, albo więcej ciepła w ustroju 
się wyrabia i rozmaicie wiele trąci. Odpowiednie tar 
bliee, przedstawiające budowę skóry jako organu 
ochronnego przeciw nadmiernej utracie, oraz budowę 
szematyczna: tętnice: i całego aparatu nerwowego, re 
gulującego ciepłotę, przyczyniały się, przy wybornem 
objaśnieniu prelegenta, do zrozumienia tych zawiłych 
westyj. on 

Niepodobna nam w tem krótkiem sprawozdániu 
streścić całego bogatego materjału wiedzy, który"dr. 
Nussbaum; specjalny fizjólog, jakby igrając ze zna- 


nemi sobie ściśle trudnościami, przestnął przed. 


okiem i uchem obecnych. Dogć, gdy powiemy na za- 
kończenie, > nie jako „prostą z 
„więcej takich doskonałych, pouczających, zajmują: 
cych odczytów!” Fw 


NOTATNIK TERMINOWY. 
— W dniu jutrzejszy m, o godzi 46) pa półidńii; ©dbędzie 


się saw ogólne PRA ÓTYPACZ hae ipa bezimienne- 
go zakładów górni 128 osiędzeniu tem, mię- 
dzy innemi, EANET A EERS A Bb obligacyj emisji 
z r, 1681-go i 34-ch obligacyj emisji z r. 1885-go, przeznączo- 
nych do umorzenia, togi olh4zg. w 
sm Od dnia jutrzejszego obowiązywać zacznie na kqleliwan- 
mg dąbrowskiej taryfa komunikacji STORY, ezpośre- 
niej warsząwsko-saratowskiej przez Brześć i nan „ZAWie- 
rająca opłaty na przewóz różnych towarów między. stacją Sa- 
tatów a iiair hiia stacjami kolei dąbrowskiej. istacją łódź, 
przez Iwangród, y ; Í guiwa 
cy Jutro, w sądzie, okręgowym radomskim, odbędzie się, 
egzamin kandydatów,- ubiegających się o posadę rejenta prźy 
kancelarji ypotecznej sądu pokoju m, Sandomierza. 
,— Nabożeństwa w. kościele” ewangelicko»reformowauym 
przy ulicy Leszno odbywać się będą w ciągn mają w następu- 
Jącym porządku: d, 4-g0 w języku polskim; d, 11-go w niemie- 
ckim; a o godz.12-ej'w południe w polskim; ~d. 15.g0'4.20-go 
w polskim, zaś d, 18-go 1 26-g0 w języku niemieckim, 
wsze nabożeństwo rozpoczyna się ô godz. 10+ej rano. 


[7 


er- 


e p GE SEE TS ETYRECA AEK EEG 0 AE ORO W CIOS AL GALE GZRZAR AGE 
T Dla biednej wdowy. z uliey Oboźnej nr. 7, 'm. 19, N. M, 
rs, 1. 


m Za pozostawione monety u p. Wapińskiego, a pochodzą: 
ce z kwesty, a mianowicie: za stare kopiejki p, Rutkowski da- 
je kop. 50, a za 3 sztuki !/, talarą i ? sztuki 2órkopiejkowe p. 

aranowski rs. 2; — w kościele pp. Wizytek na korżyść św: 
Wincentego a Paulo u p. Sianożęckiej położono na tacę sztukę 
złotą (dukat), za którą dają rs. 18, M 


te zę przy ii poe 
NEKROLOGTA 


+ Śp. JAN WAWROWSKI, majster blacharski, prze- 
żywszy lat 40, po długiej i ciężkiej chśrobie, opatrzony, ŚW, 884 
kramentami, amar} w dniu -27-ym kwieknią 1890». Pogrążo- 
na w nieutulonym żalu żona wraz z rodziną zapraszają kre- 


MR Pn Roya UWR 


f 


wkową  grzeezność: ’ 


KURJERWARSZAWSKI, — Dnia 29 kwietnia 1890 m 


łe zwłok-w tymże dniu i z Śr oż. kościola, 
poładniu na cmentarz powązkowski. 


- Balbina ze Sternów 


POZNAŃSKA, 


o długich i ciężkich Bier pianino, zmarła w; Dreznie dnia 
23-go kwietnia r. ba- przeżywszy lat 70. Stroskana rodzi- 
na zawiadamiając o bolesnej stracie, zaprasza krewnych i 


przyjaciół na wyprowadzenie zwłok z dwarca drogi żel. 
warszawsko-wiedeńskiej w dniu 30-ym kwietnia, to jest 
się ma- 


we środę, na miejsce w 


ecznego spoczynku /odby 
jages mial m err m y 8-—1592— 


LZ sądów. 


Znęcanie się nad dzieckinm. 


% dniu wczorajszym w drugim wydziale. sądu okręgow. 
zaciął się śprówa Kiafionkó w Bołocofakiehi S Uifckaio do 25a 

Zlieck1em., z f R ł 
Prezyduje prozes sądu, PA Czerniawskij,”w komplecie zasia- 
dają pp. Polakow i Dramiński, oskarża towarzysz prokuratora 
p. jokiieje gbronę wnosi p. Pepłowski. 

oskarżeńia brzmi, jak następuje; 

| Dmia'PO:g4 Hstopada. 


Ù zeszłego, okoła godziny 6-ej wie: 
czoręm, 2 przed domu przy! ulicy Złotej,; Qrem 68-ym oznaczo- 
nego, podniesiono z rozbitą głową 14-letnią dziewczynkę, jak 
następnie sprawdzono. RoE lakti Walentego Zototnickie- 

aji małżotkijego, włościcielki wepomniárego domu, Nądzie- 
ii ę Zołotnicką i 


f Lókńf2, pozźbadatiit Afitoniny, skonstatowat na głowie jej 
dwig/rany, na plecach masę Bińcówy ana. całem: ciele ogromną 


ilość st „l ządraśnięć 4 "+ 

Wodkię inji lek Ma rafy mogły pówstać wskńtek upad: 
kuiuderzenia głową o jakiś twardy przódmiót, sińcć vd bicia, 
Joe de od drapania się Antoniny z powodu nieochę- 

stwa. e a 3 
KANISA Zołotnićką, według rara jej słów i słażącego 

OSZĄTYNA, SA ugiła na bruk uliczny z okna mieszką- 
„EZR YAD OARCA CE Ney Fo megi 

„Gdaniem lekarzk, stosunkowo niewielkie uszkodzenia, jikim 
uległa Antonina, aw deisszać nalęży okoliczności, żę siła npad 
ku zmniejszoną została przez uderzenie się jej z początku 
o róg balkonu pierwszego piętrń, a następnie '0 latarię uli- 
czna. i r 
W duiu wypsdka Antonina zeznała, iż do rozpaczliwę 
krekh popęhnęło ją: okrutie obejście się: ż nią 6 PT i- 
ców, szczególniej zaś matki; Zeznanie to potwierdza śledztwo | 
pierwiastkowe. AŻ są „ 

W poniedziałek; d:'18-go listopada r. z, w mieszkanin Zoto- 


tnickich zajmowała się praniem żaną stróż aż do Ka: 
ragha Oy Ska W ŁONA sekt bi pf ORO ta Zolo- 
tnicka dalp da wypraniń córee swej, Añ nii, prócz Dgs zaś 


kazała jej ścię.rondle. Kiedy dnia następnega' robo! 
te Dia TORS plaia ` Zolotnieka wo ad ci Cy ZU 
skiej zwymyślała dziówczynkę, i gdy ta zalała się łzami, wy- 
lała ną nią mydliny z blaszanki, którą uderzyła ja P slawę. 4 
Nie zadawalniając się tem, Zolotnie biła Antoninę kuta» 
rji wylała jej na gło- 


kami, sżcząpą drzewa, w Ostatniej zaś 

wę nieczystości. i i 
Nie mogąc. dłużej wytrzymać, Antonina ngakia z domu do 

mieszkania p. Ortwejńa w tymże domu i błagała służbę 

o schronienie i pamoę, . Służące, Makowska i Staniszewska, 

udzieliwszy Antoninie Po zaprowadziły ją do Towarzy- 

stwś czerwonego krżyża, gdzie Z powodu spóźnionej pory 


dziawozynka nię mogła być przyjęta: w 7 
Spędziwszy noc u znajomej Makowskiej, Aleksandry . Ry- 
dżęwskiej, Antonina następnego dnia, t. j 20-g0 listopada, ód- 
rowadzoną została”de; sióstr miłosierdzia, | Siostra ‘Marja 
ieszko, stwierdziła, że dziewczynka była nądzw. yaj mdg ie 
i brudńó odziańa, głowę miała pokrytą strupami i zanie 3 
szęzdną ręliaqtwem, -Na wiadomość, że będzie odprowadzona 


ido rodziców, zalawszy się łzami, miała powiedzieć, że dłyżej 
(żyć u rodziców nie może i będzie musiała umrzeć, jeżeli ją 


tam odprowadzą.oyja SET) a/ajel al 02% $ 
R godz, Ó:ej po ponaią Antonine zwrócono rodzicom 
jedy pao de ti siostry Piesżko, ńa zapytanie ojca, w ja- 
kisposób trafila do sióstr miłosietdzia lodrzekła, że samą tam 
ośzla, Zolotnicki wymierzył jej policzek, Dziewczynka ucie- 
ka do kuchni, lecż tu dopędził ją ojcićc i dwa razy uderzył po- 
chwą dd szabli»: 4 kuchni: pobiegła ną dziecinbega pokoju, 
iegnacego za nią:ójęń wstrzymy wali: starszy syn I siążący. 
Ra wpadł dó „Stołowego ika ni A at „dajcie ró- 
Port rady Lord npe Na opowtórzone zapytanie soi 
łotnickiego, zwróconę do Kosząryną: „czy :getowo rózgi”, mała 
sostray oak oniy Wiara, patia Siia Nifia, ro ty 
ro isz% T ARLI $ e) Ri WA ( it 
Na krzyk ten wbiegł Koszaryn do pokojn dziecinnego; zs: 
późno jednak: Nina leżała już na bruku ulicznym. 
odnie z zeznaniem Świ tM akow kioj 1 Stani szów- 


skie jak również służących: Koszaryną kowa, mamki 
„id i Stróża Oro ARA Pobyt” siny w dad: 
Pa- 


dziców połączony był z tysiącem przykrości. l 
_Kiedy Nadzieją Złotnika nabyła, dom rzy ul, Złotej 
ju 1889-go r. i tu zamieszkała, nikt nie przypuszczał, że Ąnto- 
nina jest córką właścicielki domu: Chodziła zawsze boso i bin- 
dno, spała w kuchni na łóżku obok służących, jądala m 
z niemi. Matka bez żadnego powodu biła ją a głowie I gwa- 
ray. Według zeznania Makowskiaj “i Staniszewskiej, powo- 
łujących się na Dybiczą, Zołotniccy kazali raz Antoninie wy: 
kąpać się w brudnej i zimnej wodzie. Kiędy ta spełnić ich 
woli nie chciałą, wrzucili: dziewezynkę dó wanny w ubraniu 


i X jak zaimprowizowanej kąpieli trzymali ją przez pół gae. 
Wedłag służącego Karczmarka, miała się raz odezwać do 


niego Nadzieja Zołotnieke: „Aytonina nie jest moją có sj 
ię wio pg z NIĄ Obie, czy sł Czy Był Re á s 
Wobec amipanych e tą iarwiastkairo, a wyżej 

c 1e Zołotnie. i 
TEEN AE posia Re Aa dekada i 
z 14-letnią 3 „skutkiem czego. ostatnia i 
się na swojo życie. Według kodeksu art. 1176), I) nią 


ż0 Ee ćw dy ni niok zawie 


4 


Hai a a a aer ana 

Po odczytaniu aktu oskarżenia nastąpiło przesłuchanie pod- 
sądnych. Zołotniccy nie przyznali się do winy. 

Na salę wprowadzono świadków. 

Tutaj zaszedł epizod niespodziewany. Przekonano się, iż 
zamiast wzywanej w charakterze świadka Marjannie Dybicz, 
wezwanie sądowe przez pomyłkę doręczono innej osobie tegoż 
samego nazwisku, Okoliczność ta stała się przeszkodą do osą- 
dzenia sprawy i skutkiem tego sprawę odroczono. 

O nowym jej terminie fie omieszktmy zawiadomić czytelni- 
'ków, tutaj zaś nadmieniamy jeszcze, że na wczorajsze posiedze- 
"nie nie stawiło si ę dwóch świadków, których powoływał urząd 
prokuratorski i których wezwanie towarzysz prokuratora, obe- 
omy na posiedzeniu, za bardzo ważne uznawał, a miańowicie: 

Makowska i Pieszko. 


Telegramy „Kunjera Warszawskiego” 


Petersbua'g 28-go kwietnia. (Tel, Aj. p.) — 
Nowoje wremia pisze, że do gubernij, zamieszkałych 
„przez kolonistów! niemieckich , zostali przez ministe- 
rjum spraw wewnetrznych delegowani urzędnicy dla 
zbadania.na gruncie kwestji kolonistów. . 

_Petersbur." 28-go kwietnia. (Tel, Ajen. p.)— 
Wystawa zabawek została w dniu wczorajszym zam- 
kniętą. -Nagród wydano 44, w tej liczbie przyznano 
wielkie medale szebrne Szwarckopfowi i Mamonto- 
wej w Moskwie i małe medale srebrne Ryżowowi 
w Sergiejewskiem Posadzie, Ankudinowcowi w Niż- 
nym Nowogrodzie, Maminowej w Semipałatyńsku i 
Serinowi, Parasiemkowowi i Kołomejczenko w Mo- 
skwie, Medali branzowych wydano 14, listów po- 
chwalnych 6. - Następna wszechrossyjska wystawa 
zabawek ma być urządzona: w Moskwie. 

.Petersburg|28-go kwietnia. (Te. Aj. półn.)— 
Po wyjaśnieniach,: złóżonych przez amerykańskie to- 
warzystwa ubezpieczeń na życie, kwestja dopuszcze- 
nia operacyj rzeczanych towarzystw będzie roztrzą- 
saną w komisji specjalnej 1usskiego towarzystwa 
popierania przemy siu i handlu. nE 

półn.)— 


Bybińsk 28-go kwietnia. (Tel Aj. 
Giełda została otwarta wczoraj. © ` 

Wilno 28-go kwietnia. (Tel. pryw. K. W.) — 
W sprawie pozbawienia życia dzieci dziś aresztowano 
jeszeze trzy osoby: Fajgę Noskinowę z córką i Bu- 
trymańską. Noskinowa była już pod sądem za ta- 
kież same przestępstwo, jak obecnie. 

Smoleńsk 28-g0 kwietnia (Tel. Aj. róln.;— 
Wczoraj został otwarty wodociąg, zbudowany przez 
miasto sposobem administracyjnym. 

Lublin 28-go kwietnia. (Tel. pr. K. W.) — 
W dniu dzisiejszym do dyrekcji szczegółowej Towa- 
rzystwa kredytowego ziemskiego wybrani zostali po- 
nownie panowie Eustachy Świeżawski, Gustaw Wier- 
ciński, Stefan Kowerski i Władysław Graf. Wybory 
na zastępców dokonane zostaną jutro. 

Wieden 28-go kwienia. (1e. pryw. K. W.)— 
Cesarz zamknął dzisiaj wspólne konferencje mini- 
strów. 

Wieder 28-g0 kwietnia. (Tel. pryw. Kur. , W,)— 
Na dzisiejszem pesiedzeniu izby deputowanych rady 
państwa podczas dalszych rozpraw budżetowych dep. 
Ebenbach imieniem skrajnej grupy stronnictwa kle- 
rykalnego żądał zaprowadzenia napowrót szkół wy- 
znaniowych w Austrji, tudzież oznajmienia ze strony 
rządu, jakie stanowisko zajmuje względem deklara- 


cji biskupów. Minister Gautsch nie odpowie w tej 
mierze Ebenbachowi, ponieważ sprawa należy do: 


izby panów. 

Wiedeń 28-50 kwietnia. (7. pryw. K. W.)— 
Prezydent Smolka ma się lepiej, cierpi wszakże na. 
somnolencję. 

W/iedeń 28-g0 kwietnia. (Te. pr. Kur, V.)— 
Magistrat wydał dekret, wzbraniający podrożenia pie- 


CZW 

Berlin 28-go kwietnia. (Te. pr. -K W)— 
Norddeutsche Allgemeine Zeitung douósi ze Strass- 
burga, iż załatwienie sprawy przymusu paszportowe- 
gona granicy: alzackiej lada dzień jest oczekiwa- 
nem. | 
*" Berlin 28-g0 kwietnia. (Tel. pryw. K W.) — 
Napływ robotników polskich do Berlina i w okolice 
jego, zwłąszcza do Poczdamu, wzmógł się bardzo o- 


statniemi czasy, 


W drukarni Kurjera W i ny, br. 4736 (00V sn Tr AAE T 
Kurjera. Warszawskiegoc—Plac Teiira ay LUT. GEM OE BRANN 
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Wszystkie dzienniki stwierdzają, że wybory wczo- 
rajsze do rady municypałnej zadały cios śmiertelny 
boulanżyzmowi, który dowiódł swojej niemocy. Pla- 
katy boulanżystów były przedmiotem powszechnego 
szyderstwa. 

Paryż 28 go kwietnia. (Tel. pryw. Kur W.) — 
Kilka rad jeneralnych i municypalnych uchwaliło re- 
zolucje, wzywające parlament do wypracowania usta- 
wy, ustanawiającej ośmiogodzinny dzień pracy. 

Paryż 28-go kwietnia. (Tel, pr: Kur. W.)— 
Otwarcie paryskiego salonu odroczone zostało . do d. 
2-go maja. 

„Rłęym 28-go kwietnia. (Tol: pryw. Kur. W.) — 
Do Riformy telegrafują z Massawy: Rezydent wło- 
ski przy Meneliku udał się do Tigre wraz z delego- 
wanymi do wytknięcia granicy włoskiej w tej stro- 
nie. , Wejdą oni w rokowania z Mangaszą, proponu- 
jąc mu, aby objął urząd namiestnika menelikowego 
w Aduy, W ślad za nimi udaje się hr. Antonelli 
(4j. półn.) 

Nowy-Jork 28-go kwietnia. (Tel pr. Kur. 
W—Wylewy spustoszyły w. Luizyanie plantacje 
trzecia» cukrowej, wartości pięciu miljonów dolarów. 


TELEGRAMY HANDLOWE. 

Berlin 28.g0 kwietnia. (Tel. prywatny Kur, Warsz.) — 
Początkowa tendencja giełoy dzisiejszej była pomyślną dla 
rubli. Nilnie występujące chęci realizacyjne w połączenia z 
ogólnem słahem usposobieniem giełdy wywarły wpływ uje 
mny na rynku banknotów russkich. Rynek wartości russkich 
wykazuje pewne straty. Ruble w obrotach kqńcomiesięcz- 
nych za które osiągano przy rozpoczęciu czynności 225,76, stra- 
ciły przy notowanin urzędowem 25 fenig. W porównaniu z 
sobotniemi kursami ruble straciły w obrotach naq ychmiasto- 
wych 25 f., a w dostawowych 85 f. Z weksli Warszawa kró- 
tkoterminowa niżej o 36 fenm., krótki Petersburg o 80 fen; 
długoterminowy zaś o 25 fen, Przekazy na Wiedeń wyżej na- 
tomiast; krótkie o; 65 fen. (172.30), długie o 55 fen. (171,45). 
Z.papierów , listy zastawne ziemskie obniżyły się o 30 kop., a 
pożyczki wschodnie o 20 kop., kiedy listy likwidacyjne nie u- 
legły zmianie. Więcej płacono za: 4"/;' pożyczki konsolido- 
wane russkie ż r. 1880-go, i pożyczki premjowe russkie zro- 
ku 1864-go, podczas gdy kupony celne bez zmiany., mniej zaś 
za 4'/*/, listy zastawne russkie. Akcje kredytowe: austrja- 
ckie spadły o: */;%/,, Dyskonto prywatne na tej samej wysoko- 
ści. "Żyto cokolwiek mocniej, szczególniej w towarze goto- 
wym, za który płacono o 75 fen, drożej, a dostawowy o 25 fen. 
drożej. | ' 

Berlin 28.g0 kwietnia (nntowanie urzędowe giełdy.) 


Bil. ban. rus.w tr. ust, 22575 Akcjed.ż. war.-wied. —,— 
Weksle na Warszawę 225.35 Akcje propon 158.10 
W ek.na Petersb. krót, 225.— Weksle ua Lon. kre  —— 
Wek.na Petersb. dług. 228,50 |` y L —— 
Bi].ban.russk.nadost. 25.50 Żyto w tow. gotow. 164.50 
Wschodnia poż, Ilem 70.30 Żyto na wiosnę 155.75 


Listy zast, serji I-oj 6560 `; 
Kursa z 26-g0 kwietnia: 226. —, 225,70, 225 80, 223.75, 226.25, 
70.50, 65,90, 158.90, 163 75, 155.50, 


Sprawozdania z targów. 


Targ zbożowy na placu Witkowskiego dnia 28-go 
kwietnia. Dowozy pszenicy w dniu dzisiejszym były stosun- 
kowo bardżo mocne, wynosiły bowiem 900 korcy. Uusposobie- 
nie w ogóle rozwinęło się słabo, ceny nie osiągnęły zeszłoty* 


godniowego poziomu, wyborowe gatunki sprzedawano po 6,45, | 


6.50 do 6.55, kilka partyj w skutek wysokich żądań nie zostało 
sprzódanych za białą pszenicę płacono 6.80. Żyta wystawiono 
na sprzedaż bardzo mało, za wyborowy towar płaćono po 5,10. 
Owsa dowieziornio tylko 100 korcy, kupowano stosownie do 


Jobo. 
Antoni 
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Paryż T2870 kwietnia. (Tel. pr. Kur. W.) — | ofiarowania, STi m. w poszukiwaniu, | tranzytowe 97 m., tra: s 


tran 
zytowe 97 mar. płacono, Cena regulacyjna dolno-polskiego 107 
n: transitowego 106, mar. Jęczmień targowano russki tran- 
zyto 109 f: 110 mar., iasny 107 f.110 mar. za tonne. Rzepik 
russki tranzyto letni 220 mar. za tonnę płacono. Koniczyna 
bisia 36 m., czerwona ordynaryjna 15 mar. za 50 kilogr. 
wano. Otręby pszenne na wywóz morzem grube 460 m. 
i 4.79 m., miałkie 4.40 m. za 50kil. płacono. Spirytus, nie 
gający clu, w towarze gotowym m, w poszukiwaniu, na 
kwiecień-maj 52t/, mar. w poszukiwaniu, podlegający. cłu 
w towarze gotowym 38 mar. w rege! na kwiecień- 
maj 338'/, mar. w poszukiwaniu. Dla cukru w Gdańsku ten- 
dencja stała, a w magdeburgu spokojna. Kurs w Gdańsku 
225,55 marek za 100 rs. 1 


Listy niedoręczone i niewysłane 
dnia 27 -go kwietnia r. h. na tutejszej stacji pocztowej, 


A) Adresowane do Wars listy 


zawy zamkni o Gb 
Franciszka — list z Warszawy; 2) Mieczysław ape 


z Michałowie, 8) Antoni Pawłowski z Moskwy, 4) Marjanna 
Smoniewska z Orła, 5) Sz. Szteinberg z wagonu pocztow 
6) Wanda Mościcka ze Szczuczyna, 7) Aleksander Stawic 
z Ostroga, 8) Jan Smetana z Łodzi, 9) Leon Włodarski z-wa* 
gonu pocztowego, 10) Mikołaj Kudekow z powrotem z Śara* 
towa, 11) Leonora u Rozentala z wagonu pocztowego, 12) Syl* 
wester.Meyerholt z powrotem z Torunia, 18) Benedykt Czar* 
necki z powrotem z Gombina, a 
tem z Poznania, 15) Stefanja u Wojciechowskiego miejscowy, 
16) Zenon Sudolski pieczęć nie czytelna. — otwarte: 
17) L. Roren z Wiślicy, 18) Eranciszek Nowakowski z wago* 
nu pocztowego, ny”: A. M. Śztycki z Makowa, 20) Hersz So- 
gn miejscowy, 21) Ajzyk dig 9 z wagonu pocztowego, 
Marjanna Czarnecka z Rawy, 23) A. Kaufman z powrotem 


z Londynu, 24) Reiszner zi nieczytelna, 25) Stizek z po” 
|do z Londynu, 28)-M.Ekerman z powrotem z Amster- 
amu. 


B) Niewysłane z Warszawy listy zamknięte: 1 
Michał Sosnowski adres nie wskazany, 2) Marjanna Kępińsks 
adres nie wskazany. — Listy otwarte: 3) M. Kopieljowicź 
adres niewskazany, 4) Ludwik Starancza w Kijowie, 5) Hi- 
polit Klimowicz w Kijowie. 


Najmodniejsze, eleganckie 


UBRANIA DLA DZIECI 


oraz 


Żakietki damskie. 


Chmielna 7, m. 1 (parter). 
WILLA w uroczym ogrodzie 
za rogatkami Mokotowskiemi z pomieszkaniem sī 
chem, wygodnem i umeblowanem, oraz z wszelkiem! 
wygadami jak z lodownią, stajnią ete. pa sezon letit 
do w p wl O ędż0 z 

Wiadomość w składzie win I. Lijewskiego i $-kV 
Krakowskie-Przedmieście 6. ` 1589 
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-— dWeziorko pod Łomżą poleca swoją wódk$ ; 


Skla! 


z traw nadnarwiańskich ,„,Zubrówkę**. 36: 
4 


hurtowy w Warszawie Trębacka 3. 


“Rukia fandy ma kolejach wanyi 
oora gi poena nra 


P Q: CI Ą GI godziny 1 minuty — 
Warszawsko-W iedeńska: | f 
Lospiieszny 3 klasy -« s einer e yent 6/— rano - |1620 weed l 
t je, pe B KINAT Liag Sa PŁAC 10/45 rano 6/45 w 0 
Ćeubowo-miejsć. 3 kl. do Piotrkowa | 5/20 po poł.|1l| ram 
i age» Poziai A się 
z koleją SU 
Kurjerski 2 klasy +44» s» * 9/20 wiecz. |. G|10ran®, 
Warszawsko-BydgoskKa: 
Arjeroki IAS e. one sof: Sos 3/15 po poł.| 2/20 po ba, 
sobowy 3 klasy -. . , - « - + brano | QDgg 
Osobowo-miejsc. 8 kl. do Kutn» 6,30 wiecz, S3 i 
Warszawsko-Terespolska: Pr, 
Qsobówy8 klasy'do Brześcia , . .| H30rann | 8 28 wo 
locztowy 8 klasy.. . .. . „ia 3.40 po poł.j 1 19085,5 
'iowarowo-osobowy 3 klasy"; =s. [10/— wiecz. | 813%", 
W arszawsko-Potorz3ur3X a; | wiest 
| Poértow, 3k.dó' Wilna, Sk. do Peters. 0/13 ráno" | 7| Sm5g0 
| Osobowy 8:klasy s mad (os ĄL128 wiecz. 688700 j 
Osobowy do Białostoku . . . . „| B,15. po poł.| 9/7 
Nadwiślańska do Kowla; 
| ORDDOWY | ań Ata ło» aw 8|— wiecz. | § Śro pot 
Fotky i EO Or pst: 3,80 po pot.| 2/15 
t ższe pociągi łączą się 
Í i Żyć ri dąbrowską,) gwi 
Miejscowy dolwangrodu sons zjASrano:  |10 
Nadwilańska do Mławy: 0 
Pilton jaa wi ac pG A „| 6 wiecz. |111 A jed 
Usbbówy ob „iawsdolea orba, 9|77 rano 2i 
| Obwodowa z kolei Wiedeńsk.: | |. „|gtpo 
OGbóbówy EPTO THe FISSATI D, 4/50 po poł 
| Obwodowa z kolei Terespolsk.: -3000 pot 
Osobowy ^. sozrsacyżwie osb 6 £il4po noi Ż 


i REOR A wo 
zA Iieażyp010.—BapiuiaBa. 16 (28) Aupbaa 1890 
Pietkiewiox (Adam Płus). 


Statki parowe Fajansa odchodzą codzi! 
Do Włociawka o godz, 6-ej;zrana i 1-ej po połu 
Do Flocka kwjerskie o.godz. 1-ej po poły piu. r 
wi aanu „o Gej 1 SAL zał „god 

o.Góry Kalwazji i Mniszewa o godz. 4- a 

Z Nowo. Alekstndzji do SAndóbiórzA co drugi dzień S yi y 
5 i pół zrana. ) ii 


U 


Pelagja Koszutska z powro* . 


1 


GRĘ 


